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Na odpust Matki Boskiej Częstochowskiej. 


Wraz z obrazem M. B. Gzęstochow-|kładem Jasnej Góry, za Matką Bożą 


| 


rę, a pod koniec nowenny stwierdził, 
że takich błagań Marja odrzucić nie 
może i zapowiedział cud. Było to 14 


skiej zawitało do Polski błogosławień-|poszedł naród cały j wypędził wroga sierpnia, a już 15 cud stał się faktem. 


stwo Marji. 
dzowie wszystkie zwycięstwa przypi- 
sują opiece i wstawiennictwu Matki 
Bożej. 


Już niedługo po sprowadzeniu |dziki Bolszewik na Polskę: palił, zabi- 


Nasi królowie, nasi wo-|z granic ojczyzny. | 


A w 1920 roku? | 
Pamiiętamy wszyscy te czasy. Szedł 


Nie wzgardziła Marja prośbą swego lu- 
du wówczas, nie wzgardzi i dzisiaj. 
Im gorsze czasy, im więcej biedy, tem 
gorętsza i żywsza niech będzie nasza 


obrazu. bo w niespełna 30 lat, w 1410|jał, rabował, a wojsko polskie ucieka- | modlitwa. 


r. nasz pobożny król Władysław Ja-|ło w popłochu. 
potęgę |szło do ostatecznej rozprawy. 


giełło zwycięża i druzgoce 


Pod Warszawą przy- 
Wszy- 


krzyżacką į sam wyznaje, że zwycię-|scy czuli, że obroża niewoli jest już 
stwo to zawdzięcza Matce Bożej, a|w powiłetrzu, że po trupie Polski przej- 
świątobliwa małżonka jego, Jadwiiga, |dzie Bolszewik w głąb Europy. Zni- 
jako dowód wdzięczności, własnoręcz-|kąd nie było pomocy. Nie opuściła nas 
nie wyhaftowała ornat na Jasną Górę, |jednak Marja, 

który po dziś dzień można oglądać w Tu, w Częstochowie, wszyscy odpra- 
skarbcu. Jeśli więc wtedy Marja Czę- wiali! nowennę błagalną. A była to no- 
stochowska wybawiła Polskę od potęż-|wenna jakiej nikt nie widział dotąd 
nego nieprzyjaciela, czy może być dla|i może nie zobaczy już nigdy. Cały 
Niej trudniejszą rzeczą uwolnić nas|plac zasłany był ludem, który się mo- 
od dzisiejszych naszych wrogów, jeżeli, | dlił ze łzami w oczach, ale co najważ- 
oddamy się fej całkowicie? niejsze, wszyscy leżeli krzyżem. Pan, 


A jak to było ze Szwedami? 

W 1655 r. generał Muller, mając 
około dziewięć tysięcy żołnierza 
i kilkanaście armat, chciał zdobyć Ja- 
sną Górę. Przeorem naówczas by: 
O Augustyn Kordecki. miał 65-ciu za- 
konników, 150 żołnierzy, 70 szlachty 
i 12 armatek. Cała Polska poddała 
się już Szwedowi, krói uciekł z granie 
państwa, nie ufając własnym podda- 
nm, a Szwedzi gospodarowali na zie 
miach polskich i robili, co im się po- 
dobało. Wszyscy już zwątpili w oca- 


czy Pani, służąca czy urzędnik, dziec- 
ko czy starzec — wszyscy leżeli poko- 
tem na ziemi j w prochu, płaczu (i! po- 
korze błagali Marję o zmiłowanie, a 
kaznodzieja gromił występki, zalecał; 
pokutę, wlewał otuchę, umacniał wia- | 


Parafja nasza może się radować 
z tego, że w naszym kościele parafjal- 
nym mamy osobną kaplicę poświęco- 
ny Matce Boskiej Częstochowskiej Kró- 
lowej Korony Polskiej, Jest to wiel- 


.kie szczęście dla nas wszystkich! Dro. 


dzy Farafjanie! Korzystajcie zatem 
z odpustu Matki Boskiej Częstochow- 
skiej! Zgromadźcile się wszyscy u stóp 
Matki Bożej, oddajcie Jej hołd i cześć 
najwyższą, a uczynicie to najgodniej 
przez gorliwe uczestnictwo w całem 
nabożeństwie odpustowem i w jak naj- 
liczniejszem przystępowaniu do Sakra- 
mentów Św. 

A Matka Boska Częstochowska wy- 
słucha gorące modły błagalne dzieci 
swoich i będzie tarczą i opieką dla 
nas, dla naszej parafji i dla całej na- 
szej miłej Ojczyzny. 


Myśli liturgiczne. 


Kościół używa dzwonów do zwoły: 
wania wiernych na nabożeństwo lub | 
inne obrzędy. Chrześcijanin powinien 
uważać dzwony za głos Boży i głos Ko- 
ścioła, przypominający mu jego obo- 


przez oznajmianie mu Śmierci lub po. 
grzebu kogoś z parafjan. Głos dzwonu 
przypomina człowiekowi również chw’. 
le radoścj chrześcijańskich: jego 
chrzest, pierwszą Komunję św. — 


lenie, wojska polskie przystały dojwiązki przez wzywanie go na nabożeń- wszystkie uroczyste wydarzenia jego 


Szwedów; zdawało się, że już nadszedł 
kres istnienia Polski. Jedna Jasna Gó- 
ra nie poddała się wrogom, gdyż ima- 
czej wszystko byłoby skończone. Sześć 
tygodni Szwedzi oblegali klasztor, ro- 
tili szturmy, napady, podkopy, co 
ostatecznie skończyło się ich haniebną 
ucieczką. Sam Muller, który się po- 
czątkowo chwalił, że ten „Kurnik* bez 
boju weźmie i spali, wyznawał potem, 
Że jakaś Pani płaszczem swoim osła- 
niała kościół, kule odbijały się od mu- 
rów i zabijały napastników, — I uciekł 
Szwed, a ślad po nim zaginął. Za przy- 


stwo, modlitwę (szczególnie „Anioł 
Pański“) oraz jego wygnanie na ziemi 


życia. 


Kalendarzyk liturgiczny. 


Tydzień czternastej niedzieli po Zesła- 
niu Ducha Świętego. 
Niedziela, 26. 8. czternasta po Zesła- 

niu Ducha Świętego. 

Rpistola i Ewangelja nauczaja dzi- 
siaj, że nie można jednocześnie 
dwom panom służyć, to znaczy ciału i 
i duchowi. Duch czyli łaska wlana 
nami przez bucha Św. podnosi nas 


nadprzyrodzonym i 
świętym: — ciało czyli człowiek z 
cielesnemi i złemi skłonnościami 
jest przyczyną naszych grzechów. 
Zajraujemy się sprawami doczesne- 
mi bez przesady, bo zbytnie o nie 
staranie uhliża naszemu Ojcu niebiie- 
skiemu. 

Dziś obchodzimy też święto Matki 


ku rzeczom 


kJ 
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Boskiej Częstochowskiej; u nas od- 
pust. 
Poniedziałek, 27. 6. Św. Józefa Kala- 
santego wyznawcy, 
Dziś obchodzimy święto wielkiego 
miłośnika młodzieży, założyciela za- 
konu XX, Pijarów, którzy do dziś 
zajmują się wychowaniem młodzie- 
ży. (Zmarł 25. 8. 1048 w 92 r.). 
Wtorek, 28. 8, Św Augustyna bisku- 
pa į doktora. 
Wielki biskup i wielki nauczyciel 
Kościoła, o łasce najwięcej pisał i 
głosił kazań (zmarł 28. 8. 430), Zo- 


Zamknięte drzwi 


Miłosierdzie wymaga otwartego ser- 
ca. Nikt wobec panującej nędzy, szcze- 
gólnie niczem nie zawinionej, nie mo- 
że pozostać obojętnym. Nikomu nie 
wolno zamykać serca przed biednym, 
który do niego wyciąga rękę z prośbą. 
o pomoc, i puka do drzwi. 

Czy trzeba jednak bezustannie ot- 
wierać drzwi swego mieszkania? Nie. 
Riedny sam ominie twoje progi, gdy 
nad drzwiami twego mieszkania umie- 
ścisz napis: 
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i otwarte serca. 


jałmużnę wydaje za mnie „Caritas“. 

Tabliczki z takim napisem nabyć 
można w hiurze Bydgoskiego Okręgu 
„Caritas“ Marcinkowskiego 1. 

Pamiętajmy, że tylko wspólnemi 
wysiłkami zdołamy ulżyć szerzącej się 
biedzie i zaspokoić rzeczywiste po- 
trzeby. 

Dochód z składek członkowskich 
„Caritas“ idzie na biednych į pozwoli 
otrzeć niejedną łzę nędzarzą, 

Bydg. Okręg „Caritas. 

RR 0 ccc czw 


stawił wspaniały obraz swej wielkiej <cbrzącym wstęp M E 
duszy w swych „Wyznaniach“. L 

Środa, ;:9, 8. Ścięcie Św. Jana Chrzci- Zsbrzącym = tylko bon ! 
ciela. Ludzie, którzy żebrzą, zasługują 


Dziś drugie w roku świięto ku czci 
Poprzednika Chrystusowego. Teraz 
tylko jego śmierć bohaterska w o- 
bronie praw Bożych, jest głównym 
tematem (lwowjarz. ewangełja). Msza 
więcej ogólna, o męczenstwiie tylko 
mówi, mało ma osobnych tekstów, 
specjalnie Janowi poświęconych, 
Sobota, 1. 9. Biogosławionej Bronisła- 


zasadniczo na nasze współczucie i li- 
tość. Nikt — tak można przypusz- 
czać — nie żebrze dla swej przyjem- 
ności, ale zmusza go do tego bieda 
i nędza. 

Ktokolwiek jednak chce mieć pew- 
ność, że ofiarowany grosz będzie wła- 
ściwie użyty, daje żebrzącym nie pie- 


niądze, lecz bon „Caritas'u". Bony te 


wymienia „Caritas“ na żywność lub 
niezbędne dla biednego rzeczy. 

Bloczki z bonami „Caritasu“ można 
nabyć w cenie zł. 1,-- w naszej kasie 
kościelnej oraz u Siostry Wydziału 
Parafjalnego „Caritas“, Każdy bloczek 
zawiera 50 bonów po 2 gr., które się 
doręcza w miejsce pieniędzy, 

Bądźmy miłosierni, ale rozsądnie! 


wy panny. 

Błogosławiona Bronisława, siostra 
stryjeczna św. Jacka i bł. Czesława, 
Norbertanka z klasztoru na Zwiie- 
rzyńcu pod Krakowem. (Zmarła 
1259). 


W ub. poniedziałek odbyło się o go- 
dzinie 19-tej w Ognisku Parafjalnem 
pod  przewodmictwem wiceprezesa 


Dodatnie i ujemne strony dzisiejszego sportu. 


Znamienną cechą doby współcze- 
snej jest powszechne zamiłowanie do 
sportu. Mówi się o nim bardzo dużo, a 
więcej jeszcze się pisze, nie mniej też 
w tym celu poświęca się czasu, by teo- 
retyczne wskazówki, na boiskach prak- 
tycznie wykonać. Dla nas katolików 
sport nie może być rzeczą obojętną; 
musimy wobec niego zająć stanowisko 

| 


sportu. 
niom zapobiec trzeba, lecz nie jest to 
rzecz łatwa, ile można, trzeba się prze- 
ciwstawić, bo sport nowoczesny pro- 
wadzi młode pokolenia ma rozdroża, 
gdzie nile ma ratunku. 

Pomimo zgubnych dążności w no- 
woczesnym sporcie, potrzeba gimna- 
styki i sportu dla polskiej młodzieży 
a zwłaszcza męskiej jest konieczna, bo 
zdrowotność naszego społeczeństwa 
wskutek wojny wszechświatowej jest 
bardzo naruszona. Zadaniem więc 
sportu ma być przywrócenie społeczeń- 


takie, jakie zajmuje większość zdrowo 
myślących katolików, Tego zagadnie- 
nia tak na czasie pominąć nie może- 
my, owszem na tę sprawę powinniśmy 
zapatrywać się bardzo krytycznie i z 
pewnemi uzasadmionemi zastrzeżenia- stwa do stanu normalnego. To zada- 
mi, Tembardziej, że u zwolenników imie spełni tylko sport, który oprócz 
nowoczesnego sportu budzą się pomy- |rozwoju sił ciała ma głównie na celu 
sły zupełnego uwolnienia sportu odjukształcić umysł i ducha. Ten sport 
wszelkich reguł i praw etycznych.|który posiada tę zaletę, że oprócz za- 
I widzimy w życiu codziennem, żejhartowania ciała, wpływa silnie na 
sport nie jest już dziś spędzeniem we-|wychowanie każdej jednostki. O taki 
solo czasu, lub miłą zabawą młodzień- |sport nam chodzi, który za swe godło 
czą, ale jest jednym z głównych czyn-|stawia; „Zdrowa dusza w zdrowem 
ników życia społecznego i w dużej |ciele*, który stara się o harmonijną 
mierze przyczynia się do zdrowotno- |zgodę między ciałem a duszą, Ta har- 
ści naszego społeczeństwa, Powsze- | monijna zgodność tworzy właśnie wy- 
chnie jest znaną rzeczą, że jaka dzi- |chowanie. Ro wychowanmiie polega na 
siejsza młodzież, takie będzie jutro|przyswajaniu sobie tego, co dla duszy 
narodu, do którego ta młodzież należy. |ý ciała ma etyczną wartość — to jest 
Słuszną obawę moze budzić to, że dąż- |to, co piękne i dobre. 

mości tych, którzy usiłują przeprowa- Na czem więc właśnie polega listota 
dzić niezależny od żadnej powagi lsportu? 

sport, nieomal w zupełności jszczą się. Sport jako taki, każdy przyznać 
A z drugiej znowu strony mało jest musi, posiada tak silny wpływ na wy- 
młodzieży takiej, która uchyla się od |chowanie i ogładzenie charakteru na- 


Dlatego zawczasu tym dąże-|dzo utrudnione. 


p Lisewskiego i w obecności: ks. Spy- 
ateken i ks. Borzycha zebrane na- 
Akcji Katolickiej, 
szej młodzieży, a zwłaszcza męskiiej, 
że bez niego wychowanie byłoby bar- 
Sport w naszem po- 
jęciu posiada wiele cennych zalet, któ- 
re młodzież do towarzystw przyciąga- 
ja, a w życiu dojrzałem. po opuszcze- 
niu tychże towarzystw tworzą silne 
podpory. I z tych cennych zalet, choć- 
by kilka przytoczyć j tak np. ta lago- 
dna przyjaźń, jakiej zażywają człon- 
kowie jakiegoś towarzystwa, poddanie 
swej woli pod wolę prezesa i ustano- 
wionych raz reguł, z czego rodzi się, 
zwłaszcza dziś tak potrzebna karność, 
która w życiu praktycznem przeradza 
się w poczucie sumiennego spełniania 
obowiązków obywatelskich, W gro- 
nie takich kolegów, wskutek przeję- 
cia się jedną myślą, jednym ideałem, 
dążą oni wszyscy do jednego celu — 
do zwycięstwa. Miejsce własnego 
|egoizmu zajmuje szacunek dla współ- 
towarzysza i ustępliwość koleżeńska. 
Oprócz towarzyskich form, sport roz- 
wija i kształci umysł, bo w tak nagle 
zinieniających się sytuacjach, jakie 
zachodzą podczas gier, konieczna jest 
szybka orjentacja stanu rzeczy, by 
uniknąć niebezpieczeństwa, a okolicz- 
ności sprzyjające wykorzystać. Taki 
oczywiście sport uczy młodzież od naj- 
wcześniejszych dni nosić swą godność 
ludzką szlachetnie j dostojnie. Taki 
sport stawia sobie jako zadanie zdro- 
wie całego narodu, bo całość dobra, 
tyiko z dobrych części może się złożyć. 


szej Parafjalnej 
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TYGODNIK KOŚCIELNY 


Zastąpione były następujące organiza-, Akcji Katolicki dość pochlebnie wyra- 
cje parafjalne: Konferencja Męska —|]ził się o działalności naszej Par. Akcji! 


3 delegatów, Katolickie Towarzystwo 
Robotników Polskich —- 4, Liga Kato- 
licka -- 1, „Jutrzenka“ — 1, Stow. Pań 
Prac. w Handlu i Koniekcji -- 3, Kat. 
Tow. Abstynentów — 2, K. S. M. „Pro- 
wyk“ — 2, K. S. M. „Gwiazda“ — 2, 
Zywy Różaniec Matek — 3, Straż Ho- 
norowa — 2, III Zakon — 1. 
Szczegółowe sprawozdanie z tego- 
rocznego Zjazdu Katolickiego w Ple- 
szewie zdał sekretarz naszej Parafjal- 
nej Akcji Katolickiej p. Kluth, który 
w swem przemówieniu zwrócił w ogól- 
nvm zarysie uwagę uczestników na 
Par. Dom Katolicki w Pleszewie, po- 
święconv przez J. Em, Ks. Prymasa 
podczas Zjazdu Katolickiego. Wyczyn 
parafjan pleszewskich, którzy zdobyli 
się w stosunkowo krótkim czasie na 
tak wspaniały Dom Katolicki, zapew- 
ne będzie nauką dla tych wszystkich 
niezadowolonych i zaroaumiałych para- 
fjan, komentujących sprawę budowy 
naszego Domu Katolickiego na swój 
sposób. Niedostatecznie uświadomie- 
ni parafjanie twierdzą w swoim upo- 
rze. że Dom Katolicki jest z powodu 
ciężkich warunków życia współczesne: 
go niepotrzebny. Dziwić się trzeba, że 
podobnem nieuzasadnionem twiierdze- 
niem posługują się w większej mierze 
parafjanie, którzy zdaje się nie odczuli 
dotychczas jeszcze srogości kryzysu 
powojennego, gdyż stała posada ii za- 
jęcie zawodowe umożliwiwiły im przy 
pomocy osobnych wysiłków i zdoby- 
czy ziemskich przetrwanie zaistniałych 
od pewnego czasu stosunków. Nie 
słyszy się natomiast podobnych „,,opo- 
wiastek'* u osób, które wskutek bezro- 
bocia miałyby słuszny powód do na. 
rzekania. Zachęcamy wobec tego po- 
nownie wszystkich parafjan a szcze- 
gólnie członków  organizacyj para- 
fjalnych do wytrwałej i bezwzględnej 
współpracy z Komitetem Budowy Do- 
mu Katolickiego na tem polu, a łaska 
Boska Dbezwątpienia zwycięży nasz 


upór. Przypominamy szczególnie wy- 
znaczonym okręgowym obowiązek 


Katolickiej i poświęca w ostatnim nu- 
merze „Doniesień'* osobny artykuł na- 
szej Par. Akcji Kat. Przytaczam tyl- 
ko dwa zdania: „Akcja Katolicka przy 
parafji św. Trójcy rozumie dobrze, że 
szeregi stowarzyszeń Akcji Katolickiej 
stanowią właśnie kadry apostolskie 
i że trzeba je przyciągnąć do plano- 
wej pracy nad szerzeniem w parafji 
ducha Chrystusowego, powołać do 
współdziałania w apostolskiem dziele 
akcji Katolickiej. Z ważnych spraw 
Akcji Katolickiej przy parafji św. 
Trójcy wymienić należy propagandę 
trzeźwości, propagandę dobrej prasy 
itd Z tego wynika, jak bardzo zależy 
iJ. Em. Ks. Prymasowi, Arch. Insty- 
tutowi Akcii Katolickiej na propagan- 
dzie idei trzeźwości w naszem społe- 
czeństwie, 

Na tem tle wyłoniły się następują- 
ce wskazania aktualne: 
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1. Poszczególni członkowie zarzą- 
du wpłyną na członków swoich orga- 
nizacyj parafjalnych, by w imię Boga 
i Ojczyzny z otuchą a wiiarą podjęli 
się pez zastrzeżeń tej bezkrwawej, lecz 
znojnej walki o trzeźwość narodu, 
ufni, że Bóg pobłogosławii ich wysił- 
kom, aby Polskę wolną i katolicką za- 
mieszkiwał naród wolny, t. j. wyzwo- 
lony z pęt alkoholizmu, j lud o charak- 
terze chrześcijańsko-katolickiim, 

2. Nalezv agitować w parafji i po- 
za parafją na rzecz: 1. Dnia Absty= 
nenckiego — 2 września; 2. pielgrzym- 
ki jubileuszowej do Pakości — 9 wrze- 
śnia; 3. kwesty ulicznej — 16 wrze- 
śnia i 4. kursu przeciwalkoholowego 
— 23 września. 

Poszczególne organizacje parafjalne 
postarają się bezwzględnie na następ- 
nem zebraniu plenarnem o referat na 
temat: Abstytnencja — środkiem za- 
dośćuczynienia, 

„„th. 


„Dzień Abstynencki” w naszej paraf ji. 


W przyszłą niedzielę 2 września 
odbędzie się doroczna uroczystość 
„Dnia Abstynenckiego*, która rozpo- 
czuje się uroczystą sumą. Podczas su- 
my przystąpią członkowie Kat. Tow. 
Abstynentów i Bractwa Wstrzemiężźli- 
wości do wspólnej Komunji św. pod 
sztandarem. Uprasza się nasze orga- 
nizacje parafjalne, by wysłały na su- 
mę poczty sztandarowe w pełnej asy- 
ście. 


Nasze druchny K, S, M. „Promyk“ przyj- 
mowały w ubiegłą miedzielę u siebie w 
ognisku nader miłych gości, a mianowicie 
Młode Polski z Sławska Wielkiego z pod 
Kruszwicy, ai więc opodal Mysiej Wieży, 
gdzie to myszy Popiela. zjadły, Druchny- 
goście przybyły do nas autobusem w licz- 
bie 14 z drh, Wandą Żywiiałowską. swoją 
przewodniczącą ma czele, pod przewodnia 
atwem swej protektorkii pami Schwartz. 
Druchny nasze z prezeską Mavrją Sikorską 
mial czele podjęły Się miłego dlia siebia za- 


werbowania nowych członków, gdyż|dania, oprowadzania: druchen po Bydgosz- 


poszczególne zarządy naszych organi- 
zacyj złożą na nasętpnem zebraniu 
Par. Akcji Kat. osobne w tej sprawie 
sprawozdania, 

Zkolei wspomniał p. Kluth o uro- 
czystościach Polskiej Ligi Przeciwal- 
koholowej į Kat. Tow. Abstynentów 
w naszej parafji, które odbędą się z 
okazji Roku Jubileuszowego w mie- 
siącu wrześniu. Bliższe szczegóły po- 
szczegolnych uroczystości względnie 
obchodów poda kolejno nasz „Tygod- 
nik Kościelny“ w osobnych komunika- 
tach, które prosimy bacznie śledzić. 
Zwraca się niniejszem naszym para- 
fianom uwagę, że jedna z najważniej- 
szych czynności Akcji Katolickiej jest 
szerzenie idei trześwości w narodzie 
polskim.  Archidiecezjalny 


czy, 


Najpierw jak przystało ma dobre kato- 
liczki, były druchny na Mszy św, w ko- 
ściele św, Trójcy o godz. 8,30. Następnie 
mwiedzały osobliwości miłasta naszego, a w 
szczególności piękne świątynie bydgoskie: 
kościół św, Trójcy, Fare, kościół Pojezuieki 
i mowobudujący się kościół na Bielaiwkach. 
Bardzo podobał się też druchnom nasz po- 
mnik Najśw. Serca Jezusowego, 


Około godz, 17-tej wszystkie druchny 
już dobrze zmęczone — niektórym już no- 
gi wypowiadały posłuszeństwa — wróciły 
do ogniska „Promyka“, gdzie nasze dru- 
chny podejmowały miłych gości kawą z 
plackiem, Na miłej pogawędce il na wspól- 
mym. śpiewie szybko mijał, czas aż do od- 
jazdu o godz, 18-tej., Przed: odjazdem p. 
Schwantz podziękowała maszemu Czcigor 


Mili goście u „Promyka“. 


O godz. 5 po poł. odbędzie się w sal- 
ce parafjalnej uroczysta akademja 
z uromaiconym programem, na którą 
zaprasza. się członków naszych orga- 
utzacyj parafjalnych jak i szersze ma. 
sy parafjan, Akcja Katolicka nakła- 
da poszczególnym zarządom obowią- 
zek wydelegowania na akademję kilku 
członków. Szczegółowy program umie- 
ścimy w nasętpnym numerze „Tygod- 
nika Kościelnego“. 


druchnom z „Promyka za gościnne przy- 
jęcie, 

Nasza piękna: Bydgoszcz, którą dla licz- 
nych wód nazywamy Wenecją północy, 
bardzo się podobała miłym druchnom-ku- 
jawiamkom, To też syte wrażeń i petne 
zadowolenia wracały do domu.  Najbar- 
dziiej zadowioloną wydawała, się być mała 
pięcioletnia Młoda. Polka: Jadzia Milanka, 
która z mamusią swoją także przyjechała 
Bydgoszcz oglądać. 

Należy jeszcze dodać, że przed odjaz- 
dem druchny wstąpiły do kościoła, ażeby 
nakoniec pokłomić się P, Jezusowi il za- 
śpiewać mabośżnie „Wszystkie nasze dzien- 
ne sprawy“, 
mo e 


Ze świata katolickiego. 


Watykańska stacja radjowa w 32 języ- 
kach. W pierwszy dzień Zielonych Świąt 
radjostacja watykańska nadała. w trzydzie. 
stu dwu językach lekcję z Dziejów Apo- 
stolskich, poświęconą topisowi cudowne- 
go daru przemawianiia w różnych języ- 
kach, jaki przypadł w udziale Apostolom 
w: pierwszą uroczystość Zesłania Ducha 
świętego, 

Niezwykła audjencja u Ojca św, Dnia 
26 czerwca odbyła się ceharakierystyczna 
audiencja, o której Papież wyraził się z 
wiielkiem zadowoleniem i radością, Do 


Instytutldnemu Księdzu Proboszczowi i naszym |Watykanu przybyło cztery tysiące dozor- 
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TYGODNIK KOŚCIELNY 


ców ulicznych Rzymu wraz z rodzinami 
w towarzystwie kapelanów, pracujących 


w stowarzyszeniach religijnych tych ro- 


boimików,  Nadchodzącego Papieża zebra- 
my tłum uczestników audiencji powitał 
hymnem. „Alla Madonna della strada“. Je- 
den z kapelanów, ks, Brandi wręczył Ojcu 
św, dar w: kwocie dwu tysięcy soldów, 
składający się z drobnych ofiar robotni- 
czych, przeznaczony ma! misje. Następnie 
zamiatacz Józef Dominici odczytał adres 
hołdowniiczy i wspomniał o znaczeniu sto. 
wiarzyszeń katolickich.  umacniających 
wiare swych członków i chnoniących ich 
przed agitacją sekciarzy, kitórzy korzysta- 
ją z obecnej nędzy mas i starają się po- 
zyskać sobie zwolenników w. Rzymie, 
W odpowiedzi swej Ojciec św. podzięko- 
wał za ofiarę, która zdaniem Papieża, 
wcale nie jest mała, a tem milsza. dla Niego 
że przeznaczona na misje, W dalszym cią- 
gu Papież podkreślił dostojeństwio wszel- 
kiej pracy, której wykomawcy są ludźmi 
pożyrtecznymi i szlachetnymi, i zakończył 
posłuchamie _ błogosławieństwem. udzielo- 
nem ze szczególną serdecznością, 


Królewskie klejnoty na Skronie M, Bo- 
skiej, Wielkie wrażenie wywołał w całej 
Belgji fakt ofiarowania złońla i drogich ka- 
mieni przez królowę Astrydę i królowę - 
wdowę na korony dla: cudownego obrazu 
M. Boskiej w Alsemberg koło Brukseli. 
Koronacji cudownego obrazu dokona 
w niedługim czasie Prymas belgijski ks. 
kardynał Van Roey. 


Międzynarodowy Kongres Eucharysiy- 
czny w Argentynie, W dniach od 10—14 
października tego roku odbędzie się w 
Buenos Aires (Argentyna) światowy kon- 
gres aucharystyczny z następującym pr'O- 
gramem: W niedzielę, 7 października we 
wszystkich kościołach w Buenos Aires od- 
będzie się Komunja św. generalna dla 
dziewcząt: i kobiet, W środę, 10-go kón- 
gres zostanie uroczyście otwarty hym- 
nem „Veni Creator“, odczytaniem bulli 
papieskiej i przemówiieniami arcybiskupa 
Buenos Aires i legata papieskiego, W 
czwartek w „dniu dziecka” do Komunji 
św. przystąpią dzieci, po południu zaś bę- 
dzie zebranie ogólne. W nocy Msze św, 
odprawiać się będą dla; mężczyzn, którzy 
po półmocy przystąpią do Stołu Pańskiego. 
Piątek zostłamie określony jako „dzień 
Narodu“, sobota jako „dzień Matki Bo- 
skiej“, W niedzielę nastąpi! uroczyste zam- 
knięcie Mszą św. potnyfikalną, procesją 
ii „Fe Deum". Justo został obramy: hono- 
nowym prezesem kongresu. Komitet kon- 
gresu wydał olbrzymią, liczbę egzemplarzy 
specjalnego hymnu i modlitwy przełiłuma.. 
czonej na kilka języków, Z Polski wy- 
jeżdżą pielgrzymka pod protektoratem 
Prymasa Polski, J, Em. ks, kard, Hlonda, 
Informacyj w sprawie pielgrzymki udziela 
P. B. P. „Francopol* "Warszawa, Mazowiiec- 
ka 9. 


Obłędne zarządzenia prześladowców 
meksykańskich, Prześladowanie katoli- 
ków w Meksyku w ostatnich czasach zno- 
wu bardzo się wzmogło. Do czego docho- 
dzi zacieklość prześladowców, świadczy 
rozporządzenie gubernatora w stanie Ta- 
basko, który zabronił używania krzyżów 
na cmentarzach i na mauzoleach, Na gro- 
bowcach zamiast imion i mazwisk osób 
zmarłych mają być umiłeszczane numery! 


Rozpowszechniajceie 
Tygodnik Kościelny 


Pielgrzymkę jubileuszową Żywy Róż, Ojców. Niedziela, 26, 8. godz, 7 


do Kalwarji w Pakości 


urządza Kat, Tow, Abstynentów w niledzie- 
lẹ, 9 września: b. r., aby tam, w Kialwarji 
odprawić Drogę Krzyżową i rozważać dzie- 
ło odkupienia świata, Koszta podróży 
autobusem w obie strony wynoszą 3 zl. 
Zgłoszenia: na pielgrzymkę sitlowarzyszo- 
nych i imnych przyjmuje sekretarka 
p. Getkówma, ul. Jackowskiego 1, I. piętro 
prawo it p. Kluth, ul, Grunwaldzka 1, do 
2 września. | 


Wiadomości parafjalne. 


Potrzeba kwiatów na przyczdobienie oł- 
tarza Matki Boskiej Częstochowskiej, Każ- 
demu z nas zależy na tem, aby nasz prze- 
piękny ołtarz Matki Boskiej Częstochow- 
skiej przyozdobić w liczne kwiaty w uro- 
czystość odpustową Matki Boskiej Często- 
chowskiej. Niechaj zatem, każdy, kto mo- 
że, do tego się przyczymić, a, Matuchna mu 
to stokroć wymagnodwi, 


Żywy Różaniec Matek. 


Ksiądz. Proboszcz mianował sekretarką 
Żywego Różańca Matek p, Wandę Goździc- 
ką, a zastępczynią sekretarki p, Stamisła- 
wę Dąbmowską, 


Goździckiej, ul. Grunwaldzka 8. 


Ogłoszenia Parafjalne. | 


25, 8. Sobota, wigilja odpustu Matki Bo- 
skiej Częstochowskiej. 

W sobotę o godz, 19 mieszpory z pro- 
cesją, W sobotę okazja do spowiedzi św. 
rano od godz. 6,30 i po poł, od godz, 17, 

26. 8. Niedziela, Odpust Matki Boskiej 
Częstochowskiej, 

W niedzielę, o godz, 6 i 7 Msza Św. 
przy ołtarzu Matki Boskiej, O godzinile 7 
śpiiewać się będzie „Godzinki* do Matki 
Boskiej a o godz. 6 pieśń do Matki Bo- 
skiej Częsiłochowskiej. której tekst można 
mabyć w biurze parafjalnem i przed ko- 
ściołem zai 15 gr, O godz. 10 uroczysta suma. 
z wystawieniem N, Sakramentu, procesją 
i kazaniem, Wystawienie N, Sakramentu 
po Mszy św. o godz, 6 aż do nieszporów. 

Adornją cd godz, 1—2 Żyw. Różaniec 
Ojców, Matek, Młodzieńców i Panien; od 
godz, 2—3 III, Zakon i Straż Honorowa. 

Nieszpory: z procesją o godz, 3,30 po poł. 


Z dniem 2? września, w niedzielę XV po 
Zielonych Świątkach wprowadza się daw- 
ny porządek nabożeństw w niedzielę 
i święta! 

Godz. 7,00 Pierwsza Msza: św, czytana. z 
kazamiem ti śpiew godzinek do Matki 
Boskiej, 

Godz, 800 Msza św. czytana: z odczyta- 
niem. ewamgelji św. 


Wszelkie składki winny | Godz. 
odtąd zelatorki oddawać do rąk p. Wandy | Godz, 


Nr. 34. 


Godz. 9,00 Msza św, śpiewana i kazanie 
dla: dzieci. 

Godz, 10,15 Suma z aspersją i kazaniem. 

Godz, 12,00 Msza św. czytana. z kazaniem, 


Zebrania bractw i towarzystw 


Wspólna: Komumja św, Na sumie asy- 
stuje róża 12, Zebranie miesięczne o go- 
dzinie 15. 

Bractwo Wstrzemięźliwości. Zebranie w 
salce paratjalnej w miedzielę, 26, 8. po 
nieszporach. 

Kat, Tow. Rob, Polskich, Zebnanie mie- 
sięczne z referatem. w: niedzielę, 26, 8, a 
godz, 16,30 w Domu Kat. 

Kółko Ministrantów, Zebranie w ponie- 
działek o godz, 18 w Ognisku Parafjal- 
nem, 

K. S, M Ż, „Promyk“, 
27, 8. poniedziałek, 

Zebranie plenarne oddz, mł, w salce para- 
fjalnej o godzinie 19, 

28, 8. wtorek. 

Zbiórka zastępu III il V oddz, mł, o godzi- 
mie 19. 

29. 8. środa 

Zebranie urozmaliicome oddz, st, i zbiórka 
zastępu VI oddz, mł. o godz. 19, - 

30. 8, czwartek, 
Zbiórka! zastępu VI oddz, st o godz, 19. 


| Porządek nabożeństw, 


25, 8. XIV Niedziela po Ziel, Świątkach, 
Ewang, św, zap, u św. Łukasza 17, 11-—19. 
6,00 Msza: św. czytama, 

7,00 Msza św, czyłtama z godzinka- 
mi i kazaniem. 

Godz, 8,30 Msza św, śpiewama z kazaniem. 
Godz. 10,00 Suma: z kazaniem i procesją, 
Godz, 12,00 Msza św. czytamia, 

Godz, 14,00 Chrzty ii wywody, 

Godz. 15,50 Nieszpory z procesją, 

W dni powszednie Msze św. o godz, 6.15, 

7,00, 7,45 i 8,80, 

Wywody i chrzty codziennie o godzinie 8, 

(zgłosić się w zakrystji). 

Okazja do spowiedzi św, codziennie od 

godziny 6,30, 


27.8, Wtorek. 
Godz, 7,00 Wotywa do św, Antoniego. 
29, 8. Czwartek. 
Godz. 830 Msza św, z wystawieniiem 


Najśw. Saknamentu il procesją, 

31, 8. Sobota, 
Godz. 830 Wołtywa: z litlaniją, do M. Boskiej 
Godz, 17—19 i od; 20 Słuchanie spowiedzi św. 

2. 9, XV, Niedziela po Ziel, Świątkach, 
Porządek nabożeństw jak zwykle 
[Ez |. "i "NN" 


Podziękowanie. 


Sekretarka Żywego Różańca: Matek p, 
Goździcka i p. Dąbrowska złożyły drugą 
ratę we wysokości 200.— zł. na krzyż, któ- 
ry na pamiątkę Roku Jubileuszowego Od- 
kupienia funduje Żywy Różaniec Matek 
do kościoła, Oprócz tego złożyły! 100— zł, 
na budowę Domu Katolickiego, Gorli- 
wym Zelatorkom il ofilarmym Matkom Ró- 
żańcowym. składami serdeczne Bóg zapłać, 

Ksiądz Proboszcz, 


Nakładem kancelarji kościoła św. Trójcy w Bydgoszczy — Tłoczono w Drukarni Pawłowskiego, Bydgoszcz, ul. Marsz. Focha 18. 


